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Mości Panie M O N IT O R .
Toż dotrzymuię (Iowa W .  Mć Panu

odfyłaiąc na pocztę obiecane uwa­
g i ,  nad Proiektem Jmć Pana D obro -  
chęckiego,względem edukacyi dziecinneyt 

L a t  dwa tylko naznacza fiedmiule­
tniemu dziecięciu do nauczenia fig do- 
fkonale iężyka Łacmlkiego J, Pan Do- 
brochęcki. Mnie zaś fię zdaie, że gdyby 

± naw et rozfą iny  iu ż ,  y w innych ifzy- 
kach dobrze biegły Człowiek uwziął fię 
n a to :  aby za lat dwa mógł ty le  Łaciń- 
fkiego ięzyka, od Elementów poczynaiąe 
nauczyć fię, ile do zrozum ienia Łacinni* 
kow dawnych potrzeba; tego by niedo- 
kazał, Łatwo ieft pilać i akie chcęmy
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Prawa, odrywaiąć one od praktyki, у o d  
okoliczności iftotriie z  rzeczą złączonych, 
a przez to fa mo do fpcinienia nie fbofo. 
bnych. Prófzę uważyć fzcźerze, ieke’i 
to  nie ciff/kie у nie podobne do wyko* 
m n ia  nafzkbly  publiczne Praw o? Aże* 
by  we dwóch lat b iegu, Łacinńikow 
w yftaw ialy  w tym .ftań-ie, iż b y  mogli 
famt fobie poradzić у naytrudnieyfze 2 
przyzwoitą krytykę pożytecznie czy tić  
Kfiąfzki Łacin (kie? kiedy widziemy: że 
Metrowie, Guwernerowie* Guwernantki, 
praćy nie kahnąćy, у całodziennego któ- 
potu około Ńiemieekiegb lub Francuz* 
kie j o  języka-i tym  cżalem otżez lat 
dwa, 'tfgdy d»Oi1<ónaie bnych nie nauczą* 

• A przecież te  ięzyki fą żyw e, k tó rym i 
m o ;; 'ć  można że wfz\ n k‘emi Dortió^ftb 
kami, ze flagami у tiul.*•:rdć&rtli. język 
zaś ŁacińOu ieft umarły. Wiadomość 
on ego obfzprney, doftateczney dopierc 
z 'Kffęfcek nabywam y co raz glębiey, lub* 
telniey, у co raz to żywfzym у wyżfzym 
fpofobem p ifa n y c h  Damy na przy­
kład pięć lub fześć lat będęce na eduka- 
cy i ,  dzień w dzień uczące fif ięzykow
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Francuzkiego, Niemieckiego, kiedy" o- 
nym wyżfzym fiylem pifana Kfigżka po­
da fię do tłumaczenia, na przykład Poety 
iakiego, lub głębokiego Polityka, ( iacy  
terażnięyfi Tą Metafizycznie y Matematy­
cznie pifżacy) dzieło, aż pokązuie fi? za­
raz, żę mniey daleko umie ięzyka Fran- 
cuzkiego, iak potrzęba. Umieją Bifto- 
ryikę ułożyć, fen powiedzieć, komplet 
ment uczynić, powitanie y pożegnanie 
o d b y ć  , ale ciężfzey y fubteinieyfzey 
myśli, w ftowach figuralnych nie ułożą 
y n ie p p y n i? .  Bą naw et dyfkutłu uczo­
nego, y z dowodnymi umienia doskona­
łego ięzyka znakami nie z ro z u m ie j  . 
Wielką to ro inaść  gadać y mówić, um it^  
ęqś powięrzchownię, y umieć z g ru n ty  
wfzyflko w iak k y  fztuce.

Ją tak ftdzę: że chęięć tego, aby  dzlę. 
cie po lat dwpcb Jhforącyufza, Pęrfj ufzą, 
T acy ta , $tc. dohtze fobię tbnnaczy*p4 
y (entym ęnta wyfókje przez allegfirye 
otpżone, przenikało jaśnie, lefl to  iedno 
eo żądać na wjcfnę ow ocu, y ąnfwa, 
Coż by tędy z czytania przyf?fą,kiećv by 
iię nie rozumiało. G dponiefz  mi \>' M,
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P an : to należy do Profefiora, aby mu 
tłum aczył, y do każdego Autora klucz 
podawał. O  coż tedy chodzi Jmc Panu 
Dobroęhąckięmu; T o ć  też famo w Pu­
blicznych Szkołach dzieie fię. Dzieci# 
za lat dwa do G ram m atyki przyłzedifzy, 
umie nie co po Łacinie; o rzeczach po­
tocznych rozmowić (ię, Hiftoryiki iasne, 
baieczki «kytłomaczy. Zeby zaś wyżfze 
pifma rozumieć mogła, wkładaią go N a- 
uczycielowie, używaiąc do tego n# 
Kisiły podzielonych A utorow , Z kto? 
rych nietylko ięayką Łacińflticgo, ale ra -  > 
zem innych rzeczy potrzebnych uczy iię, 
które na inne lata odkłada y dzieli Imć 
Pan Dobrochęcki, HKjnf.mie na przykład, 
uczą Hiftoryi Sw iftey  iharego y nowe® 
go Teftam entu , w Grąmmatyce, przy  
Łacińfkim wyżey pofuwaiącym iię ięzy- 
ku, uczą dzieiow Narodowych Pollkich, 
Mgżow woiennych iławnieyfzych życia, {■ 
przez Kornetiufza , przez Plutarthą pifa? 
ne każą tłumaczyć, y fwoiemi znowu 
flowami, przeczytawfzy, na pamięć mo„ 
wić. IVjijntaxi}my Dziejów wfzyllkich 
Narodow ucza, poczynaiąc od H iftoryi 
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Uniwerfalney czterech Monarchii, Już 
tu Liwiufza ciężfzego na dzieci Kronika­
rza Rzymfldego tłumaczyć k ażą , prze- 
woduiąc im , у trudności otwierając; 
już Politykę, wzroft, upadek P ań ilw , 
krzewienie fię nauk, у fztuk potrzebnych 
xr fpoleczeńftwie ludzkim zamykaiącą 
pokazuią &c. Poetyka z Retoryką czego 
nauczaią, niechcę opifywać, boby to zna­
czyło ze ludziom niewiadomym pifzę.

Co fię tycze Dzieiow wfzyftkich 
Pańftw у catey powfzecbnie H if to ry i, 
jako też Filozofii, którym tylko po roku 
iednym naznacza Imć Pan Dobrochęcki? 
у  takiego co więkfza fpodziewać fię ka* 
i e  z tąd poftępku, iż czytanie praco w i- 
te, wyfzedifzy ze fzkoł, niebyłobypo* 
trzebne ; w cale tego poiąć niemogę, ia- 
kimby to fposobem ftać fię mogło ? 

Uczyńmy iu i  nawet to, czego ,w fa- 
g mey rzeczy . niemafz, &e wfzyftkich 

Pańftw Kroniki, у Rewolucye, й  porzą­
dnie pozbierane, w naymnieyfze pyta­
nia, у odpowiedzi, Pozwolmy у na to: 
źe daw ne, Greckie, Rzymflrie Hiftorye 
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iako nayfzczupley odbywać trzeba. Wy­
rzućmy Mitologią y czyli H iftorya o Bo­
gach baieczną, bęz ktorey nie mozn» 
rozurnjieć A u to ro w , w yrzućm y R tu t  
Gracos, Romano/, czyli kfiafzki umyślnie 
wydane o famych zwyczajach, lubo bez 
tych ani zwaney monety, ani przyfiowia, 
ani Świąt, Igrzyfk &c. w Autorach nie- 
zroziirjiiemy. Pąęj^niy iuż odbywaymy 
we cwały Hiftoryą. Y możnafz za rok 
dofkonale oney ( jako Imć Fan Dob,ro- 
ęhęęki kaV.C5) nauczyć fię? Ied«n Liwi-. 
ulz dawnięyfzey Hiftoryi Rzymflyey 
Autor, ięieiibyśmy G o  rozumieć y po­
żytecznie chcieli przeczytać z Dziecię­
ciem w ciąż, odwiąeawfzy li? od innych 
nau k , ledwieby za pulroku mógł byd£ 
kończony, a ia k ą i  będzie kpnfękwencya 
do jnnych?

C o i  dopiero mówić o F ilozofii,  nay -  
potrzebnięyfzęy fpoleczęńftwu lndzkie- 
m u ,  jako  Nauczycielki cnoty  y  przy- 
{łoynośęi, y w g ru n t  natu ra lnego  n ie  
błędnego poznania rzeczy  w ftępu iącey ,
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O drzućm y Loąikę chociaż arcypożyte- 
c zn |,  bo beż tiley nayćzfaciey y nay- 
grubiey biądżiemy, kiedy b e z jk o n fe -  
kwencyi pifzemy y inowiemy * W y­
rzućm y Metafizyką beż ktorey ź le ,^ n ie -  
(kfadnie^ poymuiemy wyobrażenia) rze­
czy* y hiyślemy.

Ódetiiiymy Cżęsć filozofii o* 
bycżayną* beż ktofey życie nafze by­
dlęcym ftaie fię£ Sama naturalna Część 
f izy k a hayzbawiennieyfia  z  Matematyka 
hiożeż bydz ża ftok flsóiicżóna pożyte­
cznie? Znatti ia Wiele Kfi^żek : Źlementa, 
łn itia, Fundamenta^ Lćges, Reguła, Principiat 
Summa/es tytułowanych, w których to ni­
b y  fam fiikfyer Filozofii zebrać chcia­
n o ,  Ale z nich1 ućżyć fię Filozofii) ieft 
iedno* iakoby nić oney nie umieć*

Niechc£ zatrudniać W. Mość Pana 
dłuźfzym pifatiiem* Kończę rzecz m o- 
i ą ; (k to rab y  kilkunaftu Arkufzy po­
trzebow ała) przyfiowiem Katona: Len*
te fejłina.
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Przebiedz wfzyftkie Szkofy”J P o z a -  

ćzynać wfzyftkie nauki przez lat dw a, 
albo t rzy ,  m ożna; Ale co za pożytek  

# będzie?  laka gruntowność w naukach? 
niechay ci powiedzą, k tórzy  tego pra­
k tykow ali . Ia to wyznaię: zem ieft

,W. Mość Pana

Nayniifzym  (ługct.
Dobrotłomacki.


